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                    Jak jest naprawdę?

Zastanawiałem się długo, jak to jest z diagnozowaniem dynamizmu  charakteru według teorii M. Mazura. Przecież współczynnik dynamizmu oznacza stosunek wskaźnika przyrostu masy do wskaźnika przyrostu mocy:

 n= C/A

I żadne pytanie testowe nie jest w stanie wskazać tych wartości!

M. Mazur nie podał metodologii pomiaru – może miał jakiś sposób na pomiary ale w znanych mi publikacjach nic takiego nie podaje. Podaje tylko gotowe  wartości mocy i szerokości charakteru w pierwszej książce- ale nie metodę. Wydawało by się,  że aby określić „chwilowy’ współczynnik przyrostu masy wystarczy obiekt zważyć dwukrotnie w jakimś znanym odstępie czasu…. Ale przecież gdy stojąc na wadze- wypiję szklankę piwa moja waga wzrośnie o o,20kG w ciągu kilku sekund… i co prawda moje zachowanie po wypiciu szklanki piwa będzie inne niż przed tym, tylko że wraz ze szklanką napoju wprowadziłem do systemu pewną ilość łatwo przyswajalnej energii, a moje wyobrażenie o sytuacji przesunęło się  w kierunku dobrego samopoczucia i moje reakcje będą inne niż przedtem/ patrz- mój  artykuł o alkoholu/. A gdy zdejmę marynarkę- moja waga się „zmniejszy”- przynajmniej tak stwierdzi każdy, kto spojrzy na wskazówkę na tarczy wagi. I moje zachowanie się a także samopoczucie bez marynarki będzie inne niż to, kiedy jestem ubrany w obowiązkowy ubiór urzędnika.

Pytanie więc brzmi następująco:

Co wchodzi w skład systemu autonomicznego? A dokładniej:

Jakie części naszego ciała wchodzą, a jakie nie wchodzą w skład systemu autonomicznego?

Z punktu widzenia cybernetyki funkcjonalnej w wydaniu Mazurowskim w skład systemu autonomicznego wchodzą te części ciała, które wykonują funkcje niezbędne do funkcjonowania systemu. Te zaś które funkcji nie wykonują – w skład systemu nie wschodzą, gdyż są częścią otoczenia- przyjaznego, takiego które ‘nosimy ze sobą” ale jednak otoczenia. Tyle że ze schematu działania systemu autonomicznego wynika, iż są też człony będące na pograniczu systemu i otoczenia- są to receptory, alimentatory i efektor.

Co zatem możemy z pewnością odrzucić?

Już w książce dr Żabinskiego- Biologia dla klasy VI był rysunek wyjaśniający ,że wnętrze przewodu pokarmowego nie jest częścią organizmu- jest to otoczenie! Dopiero wchłonięte cząstki pokarmu po ich wbudowaniu a komórki organizmu są systemem autonomicznym.

Zawartość żołądka nie jest akumulatorem!

A co z warstwą miłego tłuszczyku? Czy jest to zapas energii na „ czarną godzinę?- niestety, nie! Jest to też otoczenie- żeby skorzystać z tego tłuszczu dla potrzeb bieżących trzeba przestawić metabolizm organizmu i najpierw wydatkować energię aby tłuszcz pobrać i przerobić na cukry- zjawisko to jest znane sportowcom, to osłabienie przed złapaniem „drugiego oddechu” jak mawiają sprawozdawcy sportowi.

Tłuszcz również nie jest akumulatorem!

A więc co jest akumulatorem?

Odpowiedź wydaje się prosta:

Funkcję akumulatora wypełnia krew!

Do ilości krwi zależy moc całkowita organizmu człowieka.

Ale nie tylko- żeby wykorzystać energię w cyklu Krebsa należy nie tylko mieć cukier, ale i tlen w dostatecznej ilości. Zaś ilość tlenu możliwego do pobrania zależy od możliwości płuc! Tymczasem pojemność życiowa płuc zmniejsza się z wiekiem, zaś krzywa pojemności jest zgodna w kształcie z krzywą mocy całkowitej wg m. Mazura. Badania robił „Dolmed” Wrocław w latach 1978-84 na próbie ok.70tys pracowników przeprowadzających badania profilaktyczne. Wyniki nie poszły w świat dlatego, że przy okazji wyszło na jaw, iż pojemność płuc pracowników tzw. umysłowych jest średnio większa o 20% od pojemności płuc pracowników tzw. produkcyjnych! Czyli nie mięśnie decydują o mocy całkowitej!

Było to tak niezgodne z oficjalną linią nauki ,że badania zostały w Dolmedzie i już, nie publikowano ich gdzie indziej! Oficjalnie tłumaczono to mniej higienicznym trybem życia i rozpowszechnionym  wśród klasy robotniczej paleniem tytoniu. Jeżeli jednak weźmiemy pod uwagę ,że około 40% tlenu zużywana jest przez mozg, to refleksje będą zgoła inne…od pojemności życiowej płuc zależy możliwość przetwarzania informacji.  

Od pojemności życiowej płuc zależy możliwość przetwarzania energii chemicznej na inne jej rodzaje m.in. mechaniczną w efektorze i korelacyjną w korelatorze.

Krzywa mocy całkowitej podana przez M. Mazura jest tego rodzaju ,że potrzeba 5 punktów, żeby ją wykreślić ściśle. Można sprawę uprościć nieco. Przyjmując ,że w chwili zerowej moc też jest zerowa lub bliska zeru- chociaż to nie jest prawdą, pojedyncza komórka od której się zaczyna wzrost organizmu ma w dyspozycji pewna ilość mocy i ta moc na starcie może decydować ożyciu całego organizmu.

Żeby cykl Krebsa mógł zachodzić potrzebna jest pewna ilość fosforu do wytworzenia kwasu adenozyno trój- i  adenozyno dwu- fosforowego. Tyle że fosfor jest potrzebny nie tylko dla cyklu Krebsa ale i dla budowy kośćca, W Dolmedzie prowadzono badania nad wartością fosfotazy alkalicznej- to taki enzym wspomagający gospodarkę wapniową.

 Najpierw jak mierzyć poszczególne parametry.

Moc jałowa

Fizjolodzy twierdzą, że stała temperatura ciała jest potrzebna do zachowania odpowiedniej pracy mózgu i do prawidłowego trawienia - część bakterii wymaga podwyższonej temperatury aby rozkładać substancje organiczne. Czyli jest to miara wielkości mocy jałowej, tyle, że ta temperatura nie jest stała - u dzieci jest o parę kresek wyższa, u dziadków o parę kresek niższa. U kobiet w czasie Aktywności Biologicznej /to taki eufemizm, bo miesiączka jakoś nie brzmi dumnie/ zmiany w temperaturze ciała zostały wykorzystane do określania dni płodnych. Stąd wynika wniosek ,że moc jałowa tym czasie jest zmienna i szerokość charakteru też się zmienia. Mężczyźni mają więc węższy charakter, prędzej reagują na sytuację niezgodną z domniemanym własnym interesem i na mniej się godzą.

Moc robocza
Wydatkowanie mocy roboczej to nie tylko praca fizyczna ale i czynności fizjologiczne związane z prokreacją! Z punktu widzenia cybernetyki prokreacja to uwalnianie się organizmu z nadwyżek energomaterii z dodatkiem wysoce wyspecjalizowanej informacji, celem spowodowania korzystnych zmian w otoczeniu. I tutaj od razu widać ,że sytuacja Kobiet jest inna od sytuacji Mężczyzn:

Jajeczkowanie 

Fizjolodzy twierdzą, że na wytworzenie jajeczka potrzeba znacznej nadwyżki mocy – około 300 kcal dziennie. Jeżeli organizm kobiety nie dysponuje taka nadwyżką, jajeczkowanie ustaje /przy wielkim wysiłku, osłabieniu, głodówce, niedożywieniu/. Ta nadwyżka wydaje się dla nas, dobrze odżywionych ludzi - nieduża, ale jest istotna. Stałość tego zapotrzebowania oznacza rys statyczny, zaś nadwyżka oznacza rys egzo- moja konkluzja, że wszystkie kobiety w okresie aktywności są egzostatyczkami i nastrój mają dobry, gdy mogą się popisywać - partner jest najbardziej poszukiwaną publicznością, a pochwały najbardziej oczekiwana forma informowania o sytuacji. A forma popisu zależy od wyobrażeń o sytuacji i wyobrażeń o decyzjach, ale to inna historia, chociaż różnice w wyobrażeniach są najczęstszą formą nieporozumień. Trzeba się nawzajem o tych wyobrażeniach informować. Niestety, niektóre zagadnienia należą do strefy tabu, zaś powszechne jest wyobrażenia - przecież on/ona powinien o tym wiedzieć. Otóż nie powinien, dopóki ktoś mu nie powie, bo nic nie jest oczywiste, jeżeli nie zostało wypowiedziane. I zrozumiane /ale to już teoria błędów/.

Wytwarzanie jajeczka to praca nad otoczeniem, a więc moc potrzebna jest mocą roboczą. Wzrasta szerokość charakteru z podświadomym przesunięciem ku endo /utrata mocy koordynacyjnej wskutek wzrostu mocy roboczej daje podświadome wyobrażenie nieznanego zagrożenia. Poszukiwana jest moc koordynacyjna z otoczenia - moc socjologiczna - zapewniająca ochronę przed nieznanym - dom, partner. Spada wydajność pracy fizycznej – szybkie zmęczenie, i pracy umysłowej, bo mózg nie ma dostatecznej ilości tlenu i energii - nie przyjmuje się nowości - wyraźne rysy endostatyzmu.

Zapotrzebowanie na ten rodzaj mocy ustaje w okresie wyjścia jajeczka do macicy - stąd wzrost temperatury ciała, wzrost mocy jałowej, obniżenie mocy roboczej i wzrost aktywności mózgu. Daje to nagły rozbłysk kolorowości, talentu, utrata czujności - większa tolerancja, dziwny upór w dążeniu do zgodności z wyobrażeniami, bo zmniejszona podatność. Szybko chwyta się nowości, bez segregowania ich wartości, bo duża tolerancja. Można się szybko nauczyć różnych dziwnych rzeczy, w tym gotowania, jeżeli będzie okazja do popisania się tą umiejętnością . Są to wyraźne rysy egzo.

W parę dni okazuje się że temperatura ciała wraca do normy ogólnej. Pozostaje nadwyżka energii - kobiety robią się pracowite i wytrzymałe. Powtarzają uzyskane informacje i doskonalą, a właściwie utrwalają umiejętności. To okres doprowadzania do zgodności z wyobrażeniami - statyzm, niezbyt tolerancyjny i niezbyt podatny.

Wreszcie trzeba zrobić remont generalny macicy - temperatura ciała się obniża i moc jałowa też – brak tolerancji, krytycyzm moc robocza - wzrasta wyobrażenie o sytuacji jest niekorzystne - nowości źle się kojarzą, mózg pracuje na pół gwizdka. Znowu szuka się mocy koordynacyjnej, ale po najmniejszej linii oporu - rys endostatyzmu .W dodatku zmniejsza się ilość krwi w organizmie, czyli spada moc całkowita, co daje odczucie niepokoju wskutek zmiany poziomu energii w akumulatorze. Kobieta jest zdenerwowana ale szerokość charakteru wzrasta i jest podatna na sugestie - najłatwiej ją wtedy wystraszyć i przekonać do rzeczy niezgodnych z jej dynamizmem /pokuta itd./.

Ustanie Aktywności oznacza, że do zagospodarowania są nadwyżki energii - przy niezmiennym odżywianiu oznacza to tycie. Jednocześnie spadek mocy roboczej oznacza spadek podatności - teściowe reagują szybko i często bo nie widzą powodów, aby ścierpieć zięcia.

Spermatogeneza

Pod względem energetycznych parametrów charakteru mężczyzna jest od chwili, gdy mu się puszczą wąsy, aż do siwizny - egzostatykiem.

Na dodatek produkcja plemników wymaga o wiele mniejszej ilości energii niż produkcja jajeczka - różnie w literaturze się pisze, ale od 30 do 70 kcal dziennie, czyli 10 razy mniej, niż na produkcje jajeczka.

I jest to wydatek stały /rys statyczny/, a że nieduży, to znaczy że facet ma mniejszą szerokość charakteru - trudniej go do czegoś nakłonić czy zmusić, i ze względu na dość jednostajne przebiegi energetyczne - nie zwraca uwagi na szczegóły /sprawia wrażenie mniej inteligentnego/, za to szybciej się uczy bo jest jakby bardziej pojętny. 

Te różnice /drobne/ są potęgowane tym, że kobieta w czasie miesiączki ma w ogóle mniejszą ilość krwi do dyspozycji, jest przyćmiona prze kilka dni - w wyścigach szczurów - jak się teraz mówi o konkurencji na rynku pracy - te parę dni mogą decydować o tym, że facet ją wyprzedzi /podobno zawodniczki dawnego NRD celowo zachodziły w ciążę przed ważnymi zawodami, aby zachować wysoką sprawność całkowitą organizmu/. 

Jednak podstawowym rysem dynamizmu jest egzostatyzm - faceci lubię się popisywać i być chwaleni. Stąd tendencja do poprawności politycznej w odpowiedziach na testy. 

Szerokość charakteru

W miarę trwania cyklu biologicznej aktywności zmienia się szerokość charakteru, gdyż zmienia się pobór mocy jałowej, a wiec i tolerancja, jak i pobór mocy roboczej, czyli podatność. 

Moja teza - wskutek strachu dynamizm przyspiesza - robimy się endo, dolna część wykresu. W radości dynamizm się spowalnia, robimy się egzo- górna część wykresu, zaobserwuj sama kiedy się cieszysz, a kiedy obawiasz i zanotuj, a ja Ci prześlę moje wyliczenia i obserwacje, to porównasz.
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Jednakże po pewnym czasie daje znać o sobie spadek jakości materiału z którego jest zbudowany organizm człowieka i zmiany dynamizmu zmierzają ku statyzmowi.

Kobiety /najczęściej/ są w komfortowej sytuacji psychicznej - z góry wiedzą o tym, że kiedyś zaczną przekwitać i będą cierpiały /na różne sposoby/.

Do chłopów jakoś to nie dociera, mają złudzenia co do swojej formy i kondycji fizycznej.

/Za spadek jakości materiału odpowiedzialna jest entropia - po każdym cyklu pracy stopień nie uporządkowania układu wzrasta, a żeby w układzie zamkniętym nie wzrastał, trzeba wykonać pracę zewnętrzna. Tylko, że w systemach autonomicznych praca nad układem prowadzi do zmiany układu, czyli jest niedopuszczalna z definicji. Mazur nazwał to wyrównywaniem się potencjałów. Entropia mi bardziej pasuje, może kiedyś to udowodnię/.

Pierwszymi objawami spadku jakości są siwe włosy - na wytworzenie barwnika - karotenu potrzeba pewnej ilości dodatkowej energii, jeżeli ilość energii w komórkach maleje, to się na czymś oszczędza. Powoduje to zresztą dalsza perturbacje, bo włosy wyprowadzają z organizmu metale ciężkie, które są kancerogenne i proces degradacji struktur może być przyspieszony.

Chaos fizyczny przekłada się na chaos psychiczny, następuje przewartościowanie zasad i pozorna krystalizacja charakteru.

Einstein z pacyfisty stał się wojownikiem, Maria Curie przyjęła Legię Honorową, Bertrand Russell zaczął się oddawać figlom seksualnym itd., każdy wg swoich przewartościowań. Odwrócenie zasad postępowania jest zupełnie niezrozumiałe dla otoczenia – pytania - ale o co ci chodzi, są bez sensu - bo nie chodzi o nic szczególnego - dotychczasowe zasady okazały się nieskuteczne w pozyskiwaniu mocy socjologicznej z otoczenia, a o taką teraz chodzi facetowi, który się zderzył ze statyzmem /kobitce zresztą też/. Nowe pomysły nie zawsze są szczęśliwe, ludzie porywają się na interesy, o których nie mają zielonego pojęcia. Powstaje dążenie, żeby mieć coś własnego, nawet za cenę zdrady - /kapitalny był film Ojciec Chrzestny II - starszy, mniej zdolny brat zdradza młodszego i zostaje zamordowany/, czego otoczenie nie rozumie i uważa za wypowiedzenie dotychczasowych konwencji. Stara żona narzeka i przeszkadza. Trzeba użyć świata, póki służą lata....Bilans jest fatalny: moja klasa maturalna liczyła 34 chłopców. W 40 lat po maturze było nas 20 bo aż 14 zmarło. Jeden jest sparaliżowany, jeden ma rozrusznik serca, który czasem staje -ledwo go odratowaliśmy na wycieczce klasowej. 

No i jak to się ma do pytań testowych opartych na teorii Mazura? 
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